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się cech infekcyjności lub wytwo odpo-
wiedniej ilości produktów metabol h, cŻę-
sto toksyn stwarzaiących zagrożenie dla zCro-

zTaz po-
bard lrl-
poza ba-
epat

Jako skutek spożycia zywncści, w którei o-
becne są bakterie patcgenrre, mcże rozwinąć
się zatrucie pokarmowe po jedynczego konsu-
menta lub ognisko zatrucia. Częstctli,+rośc pc-
wstawania zatruć w Polsce ilustluią dane sta-
tystyczne GUS. \Ąr latach 1975-19B1 na kazde
100 tys. mieszkańców r-rległo zatruciu pol<ar-
fiIowemu od 21 do 34 osób rocznie. W 1981 r.
na każde 100 tys, zmatło 13,9 statystyczoyclr
mieszkańców na choroby zakaźne i pasożytni-
cze, które miały głównie tło pokarmowe, w
tym na choroby zakaźne przervodu pokarmo-
wego - 1,1 mieszkańca. Ten względnie niski
Iub według niektórych ocen względnie wysoki
odsetek zgonów mozna tłumaczyć analogicznie
względnie nisktm lub względnie wysckim sta-
nem higieny zywności, niesprawnym bądź spra-
wnym funkcjonowaniem słuzb sanitarnych i
innych czynnikórv warunkujących stan higie-
.n}-.

Selekcji sanitarno-higieniczne j zywności, w
stosunku do której słuzby sanitarne wnoszą za-
strzeżenia, dokonuje się głównie paprz,ez bada-
nia laboratoryjne, które w odróżnieniu od funk-
cji pomocniczych, jakie spełniają w innych
dziedzinach medycyny (np. w naukach klinicz-
nych), stanowią w tym przypadku często fun-
kcję declizyjną. W pośredni więc sposób, po-
przez ilość badań i jakość wyników, można o-
rientować się z jednej strony o jakości salri-
tarno-higienicznej żywności, a z drugiej o wy-
siłku i skuteczności działanja słr:żb nadzor-
czych. W 1980 r. na 1000/o prób artykułów spo-
żywczych skontrolorvanvch przez Państwową
Irrspekcię Sanitarną i Weterynaryiną Inspek-
cję Sanitarną 35,9% prób mleka, 200lb prób ma-
sła i 28,99o prób mięsa zdyskwalifikowano pod
względem sanitarnym. Innymi słowy, co trze-
cia próba mleka i mięsa i co piąta próba masła
zawierała istotne zanieczyszczenia lub wyka-
zywała inne odcłrylenia od ustaleń normatyw-
nych.

Dane w liczbach bezwzględnych zaczerpnię-
te z badań laboratoryjnych tylko samej Wete-
rynaryjne j Inspekcii Sanitarne j potwierdza ją
wymienione wyżej względne dane. W 1981 r.
na 32 616 zbadanych prób mięsa zakwestiono-
wano 10 03B, z czego w wyniku badania mikro-
biologicznego 7389, organoleptycznego 2501, a
chemicznego tylko I42 (inne 6). Analogiczne
dane dla mleka wynoszą odpowiednio: na
42728 zbadanych prób zakwestionowano 12 009,
z czego aż tI670 pod względem mikrobioio-
gicznym. NaIeży podkreślió powtarzalność wie1-
kości proporcji między wynikami badań z 1981
r. w porównaniu do 1980 r. W 1981 r. tak sa-
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mo co trzecia próba mięsa i co czwarta mleka
zcstała zakwestionowana, przy czym przeważa-
jąca liczba zakwestionowań wynikała z bada-
nia mikrobiologicznego.

ogół bardziej poznane pod lvzględem ja-
}ic owym są bakterie patcgenne występtrjące
lv produktach mięsnych. O produktach mlecz-
łi__vch wiadomc powszechnie, ze mogą je zaka-
zać najczęściej grcnkc\\/ce, a. ostatnio coTaz czę-
ścjej st,rvierdzane pleśnie mikotcksyczne. T5rrn-
czilsen} na 3013 prób samych ty]ko mieszanek
mlecznych, hadan5rę| przez lałroratoria sanitar-
no-epidemiollgiczi-ie r,v ostatnich iatach, st,u,rier-
dzcno w niskich mianach prarłzie zawsze bakte-
rie z grupy coiź, enterokoki laseczki beztleno-
we, pałeczkę lopy błękitnej, gronkowce, B. ce-
leus. Stwierdza się więc całą gamę bakterii
niepożądanych, mogąc;zch wywołyu,ać toksoirr-
fekcje pokarmorve. Można wnieść zastrzeżenie,
ze np. nie wszystkie gronkowce czy też szcze-
py E. colż są patogenne. Istnieją na ogół duze
1uki w danych statvstycznych dotyczących to-
ksoinfekcji pokarmowych, gdyz nie zalvsze za-
istniałe przypadki kończą się hospitalizacją.
Bardziej dokładne dane dotyczą toksoinfekcji
najcięższych, z reguły ]eczonych szpitalnie i z
tego względu dobrze opraccwanych statystycz-
nie. Do niclrl zalicza się głó,łnie zatrucie ja-
dem kiełbasowym. Wydaje się, że blizsze zc-
brazow-anie tych danych pczvroli na prawidło-
wą ocenę znaczerna bakteryjn;rch z;łtruć żyw-
ności. Ocena ta jest znatnienna, ponie,waż bo-
tulizm w Polsce iest chorobą występujlcą naj-
częśeiej w porórvnaniu do innych krajów rcz-
winiętych, gdzie można spodziewać się w-ie.ry-
godnej statystyki medycznej. 'Żtódła amery-
kanskie stawiają Polskę na niech]ubn;rirr pier-
wszym miejscu w świecie pod rvzględem licz-
by przypadków botulizmu ludzi. Jeś]i w da-
nych z innych krajów w)Imienia się rocznie od
kilku do kilkudziesięciu przypadków zatruć bo-
tulinowych, to w Polsce rra przestrzeni 20 lat
Iiczba ta vlynosiła średnio 310 rocznie. i jeśii
sięgnienry do statystyki i dckładnei analizy
żródeł okaże się, ze przeważaląca ich liczba po-
chodzi ze spożycia produktów zwierzęcych,
wśród których dominują konserwy domowe,
ale nierzadko i przemysłowe, w niewielkim sto-
pniu rybne i bardzo rzadko rośIinne,

Powstaje pytanie skąd w naszych produktach
tyle zanieczyszczeń bakteryjnych, w tym i tak
groźnych C. botulinutn. Trudno jest iednozna-
cznie określić jedną przyczynę bądź jednego
sprawcę. Na ten stan rzeczy składa się szereg
czynników. Wśród nich, moim zdaniem, godne
uwagi są uzarunki przetwórstwa. Na dowód te-
go znów można odwołać się do danych GUS.
Otóż w 1981 r. spośród 584 zakładów przetwór-
stwa spożywczego objętych nadzorem stałym w
24 uznano stan techniczny jako zły, lv I7 zLym
okazał się stan sanitarny, a w 3 stwierdzotro
nieodpowiednią wodę. AnaIogiczne dane do-
tyczące zakładów objętych nadzorem doraźnym
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okazały się jeszcze bardziej nlepo,t<oJące, Spo-
śród 6081 zakładów skontrolowanych w 457 był
zły stan techniczny, w 27l zły stan czystości i
porządku i aż I49 (!) miało nieodpowiednią wo-
dę. W tej grupie aż 78 kontrolowanych masal-

sumpcji zywności, ale
przv jej sporządzaniu.
prz;.gotor.vujemy żywn
konsumenta, Wieli<a tu

spekcji sanitarnych, ale głównie kierowników
zakładów i nadzoru technologicznego, Wydaje
się, źe poplawa higieny przetwórstwa może być

obniżenia danych staty-
h skażeń żywności w Pol-
zbliżenie nas pod tym

strybuc ji.
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Zasłosowonie §zybkiego łeslu dyfuzylnego i podłozo słondordowego

wg Po!sk;e1 Normy w wykrywoniu subsloncli homulqcych W rrrlek u

Zaldad Higieny trveierynar},jnej, ul. Kaprów- l0, 80,316 Gdarlsk

Zgodnie z v/ymogami Polskiej Nortn_v PN-
-81/A-86002 pozostałość lekólv i innych sllb-

zenia cech jego pozornej świezości,
Obecne w mleku substancje hamujące nie

są obojętne dla zdrowia, konsumentów, a ich
eliminacja może nastąpić jedynie poprzez :n'a-
sor,ąze i ukierunkorvane badanie mleka surowe-

g jnego (STD) mo-, 
xi?"",H""łBix;;

Polska Norma (PN) (6).

hamtrjących w mleku.

Materia1 i metody
Podłoże do STD, sposób ,"r,ykonania poszczcgó1-

czeniaclr, aby ustalić tia jtnnie jsze stężenie hamu jące
(N[IC) wzrost szczepu testovrego. Wszystkie badania
rvykonano lv czterech powtórzetliach.

Wyniki i omówienie

MtrC dla śt,odków myjących i myjąco-odka-

0,004 j.m./cm3 t 2 pg/cm3. Zazr,,aczyŁy się nato-
miast różnice w
ny oraz syntarpe
różnica MIC dla
p§/cm3 na korzyść
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